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Zm iany <w d yp lo m a ty! ptt!sk!e'|,
\FARSZAWA 16. grudnia (tel. wł.) W przy-1 nież spodziewany jest przyjazd p. Kowalskiego, 

szłyn, tygodniu przybywa do Warszawy posti poi- j posła przy Watykanie, którego odwołanie jesi de
ski w Madrycie Skrzyński. Przyjazd z planowane- j łinitywnie postanowione, 
tymi anwanami na placówkach zagranicznych. Rów-1 — •••—

■ a m g n y w i w m a u m a

G p rze b ie g u  ro k o w a ń  pokojow ych,
, Warszaw. „Kuryer poranny" ogłasza nast. o- 
^iadczenie:

Przewodniczący dclegacyi polskiej wice-mlni- 
*l*r Dąbski:

Rokowania DOKojowe rozwijają się normalnie, 
choć w niektórych koursyach idą ooorniej, niżby 
«ię należało spodziewać. Przed świętami Bożego 
Narodzeń "a jest możliwe doprowadzenie do ważniej
szych rozstrzygnięć. x

Sprawa powrotu jeńców i wygnańców, mimo 
pewnych tarc, będzie — sadzę — załatwiona pomy
ślnie, w tym jednak sensie, iż poszczególne roz
strzygnięcia muszą być brane pod kątem widzenia 
zamśc t-aktatu i jego pomyślności dla Polski.

Jofte oświadczył:
„Głowna nasza uwaga zwrócona jest na snra- 

*7  ekonomiczne i w tym kierunku nie mogę wy

razić zbytniego optymizmu, co — mojeia zdaniem 
— jest winą przewodniczącego komisy! ekonomi
cznej, wiccmi.iistra Strassburgera. l

Rosya i Ukraina nie mogą brać na siebie 
zobowiązań natury ekonomiczno-finansowych! któ
rych nie są w możności wypełnić.

Sprawa wymiany jeńców będzie załatwiona wó
wczas, gdy nabierzemy pewności, iż Polska nie 
wznowi wojny.

W nnych komisyach rokowania wzajemne nie 
napotykają na poważniejsze przeszkody.

Przy aobrych chęciach szybkiego załatwienia 
sprawy przez obie strony rokowania możnaby za
kończyć w roku bieżącym. Mojem zdaniem pertra- 
ktacye przewleka umyślnie Po)ska(i), g iy  ja (Jo- 
ffe) dokładam wszelkich starań, aby traktat podpi
sać ,aknajpręozej.

0 op’eke pad je ń ca m i poisfe;inl.
2ona Maksyma Gorkija, pani Pieszkowa, która wdorek, 14-go bm.. ao Rygi, celem odbycia konfe- 

a prośbę rządu polskiego podjęła się misyi opie- cencyj i otrzymania »nstrukcyi od pelnomocn:ka pol
ko wanh się jeńcami i uchodźcami polskimi, znaj- skiego Czerwonego Krzyża, p. Edwarda Zaleskiego. 
ui4cym' się w Rosyi Sowieckiej, przyjeżdża we 1 ,

S p ra w a  ro z ra c h u n k u  Polski z  R o s ją .
Przewodniczący komisyi ekonomicznej, wicem.- 

•hster Sirassburgtr, informuje, iż sprawy ekono- 
11 lczne wr pertraktacyach pokojowych wysuwają się 

1-ierwsz, pian, zwłaszcza pod względem liczby 
tyykułów, które będą wprowadzone do traktatu 
'J°kojowego Ponieważ iednaic czereg kwestyi ekono
micznych w preliminarzu pokojowym nie zos.ał 
^°2strzygnięty, wobec czego rokowania n« będą za- 
S**no szybko zakończone. Rosya sowieck_ broni 

Prztdewszystkiem przed zwroiem zagrabionego
•f lez carat bezprawnie polskiego mienia. Dyskusya 
1 sprawie retwakuacyi mienia ciągnie się już trzy 
Zgodnie. Porozumienia co do zwrotu mienia pnia

ków, t. zw. „obcych poddanych1*, ani też co do
wypłaty odszkodowania za zniszczone lub zagubione 
mienie na terenie Rosyi, mimo dążenia do kom
promisów, nie osiągnięto

Niezależnie od dyskusj i nad temi sprawami 
rozpoczęto pertraktacye co do ustalenia cyfry na
leżnego Polsce złota, i podziału taboru kolejowego.

Pozostaj< jednak jtszcze szereg ważnych spraw,! 
które zapewne zajmą wieie czasu. Wiceminister j  

btrassburger nje wątpi w pomyślny wynik rokowań,! 
mimo ich przewlekania; stoi jednak na stanowisku 
nie ustąpienia nic z żąaań, które są przez społe
czeństwo uważane za konieczne.

N ie m c y  z w o l n il i  a r e s z t o w n a e g o  p o 
s ł a .

W a r s z a w a  16. grudnia (teł w ł.) Aresztowa
ny w Westfalii pos. Zagorsk-’ wrócił do Wa szawy, 

■ko interwencyi konsula Barcisze\rskiego zaw- 
5zikcza swe uwolnienie. Rząd niemiecki przyrzekł 
•'diuźyf śledźbią w sprawie jego aresztowania.

DELEGACYA POKOJOWA NIE PRZYDĘDZIE 
DO WARSZAWY.

WARSZAWA 16. grndnia '(tel. wł.) Wrócił 
z Rygi szef sekcyi Lechowicz, który z polecenia 
rządu wyieżdżał do Ryg Oświadczył on, że de- 
I gacya pokojowa nie przybędzie na święta do 
Warszawy.

W obronił kamcznlfców.
Na porządku dzienny® obrad sejmowych 

jest dlugc opracowywana w komisyi prawnej 
ustawa o t. zw. ochronie lokatorów, która pod 
tererem demonstrujących „biednych1/ kemieni- 
czników warszawskich w Izbie poselskiej zna
lazła w tej postaci, że raczej ochroną kamie* 
tuczników może być nazwana. O mającym się 
stać ustawą projekcie pisze warsz. „Robotnik**.

Kamienicznicy mieli zawsze tylko słowa nie ■ 
nawiści dla dekretu ‘łfloraczewskieeo. Mórv tak 
nielitosciwie przeciął pasmo ich marzeń na pro* 
gu niepodległej Polski, że skierują uu sw uich 
zloty potok, płynący z napływu ludności do 
miast, z mnożenia się urzędów, szkól i wszel
kiego rodzaju iustytucyi publicznych. Zaciekła 
nic przebierając;! w środkach, wprost tero rys fy- 
uzna agilacya kam emezrików oaLiła się w spo
sób fata'ny w nowvm proiekcie. Wprawdzie nie 
wszystkim- uroszezeniom sainieniczuików uczy
niono zadość —  dyktował je bowiem wprest sza? 
lichwiarski, alo i tak zrobiono jm ogromne ustę- 
j^stwa, ocbionę łokamrów zmiuiiiając na ochronę 
k.'ujib>ra'czników.

Przedewszys*kiem ,projekt komisyi praw
niczej podwyższa komorne: o 100 proc. dla mie
szkań prywatnych, szkó'ł i urzędów, o 200 proc. 
—  dla hoteli pensjonatów! i pokojów umeblowa
nych (w stosunku do cen z czerwca 1914 r.)

Dotychczas obowiązująca ustawa stopniują 
podwyżki w zależność, od roziniarow mieszka
nia (od 1 do 2 pokojów —  niema podwyżką 
od 3 pok — 10 proc, t. d. aż do 35 firoc.). 
Obecnie cenę dla wszysikibh mieszkań w stosun
ku do cen z 1914 r. podwyższa się .ednakowo o 
jlOD proc., a w stosunku do obecnych cen pod
wyżka dla małych mieszkań jest znacznie wię
ksza. n!ż dla dużych. Za jednoj i dwu-Dokok>we 
mieszkania ma się płacić dwa razy więcej, niż 
obecnie.

Ale niedość tego: według projektu komisvi,
lokatorowie mają obecnie ponosić przeważną 
część wydatków, połączonych z utrzymaniem do
mu Z samej natury rzeczy, z istoty własności 
pryv atuej wymkało, ze koszta te ponosił wła
ściciel domu. Obecnie większość komisyi praw
niczej w oryginalny sposób unicestwia zasady 
prawne, zwiazane z własnością prywatną. Oto 
dom należy do kamienicznika, który go może 
sprzedać, zadłużyć, przekazać spadkobiercom i '  
t. d., ale — wszystkie nłemai koszta utrzymania 
domu Donosić mają lokatorowls, die mjjąęy ża
dnych praw współwłaścicieli!! Lokatorowie ma
ją "płańć: za wodę, za czyszczenie kanałów, za 
światło na schodach i w tramie, pa wywóz śmie
ci, za t czyszczenie głównych przewodów komi 
nowych, wreszcie połowę pensyi dozorcy domu! 
Jak w-'dzimy — wykaz pokaźny, który sprawi 
że podwyżka komornego będzie bardzo znaczna. 
Trudno ją określić dokładnie — tera trudniej, 
że wszystkie te podwyżki ustanawiać będzie 
właściciel domu. Niema zgoła żadnej rękojmi, 
że kamienicznife uczciwie obliczy te kosztafi £pru 
wied-.WK* rozłoży w* ua lokatorów, ... . _



J)Zl£SNlK LUDOWY ;\r. 3l*

Wytworzą się orygjpalne stosunki prawne: 
lekatorowie będą płacili za utrzymanie domu, 
który nie do nich należy —wi tyle, ile im każe 
właściciel domu i

Kamienicznik umawiać się będzie o cenę w y
wożenia śmieć — ale płacić będzie lokator!

Jak widzimy, rozpoczyna się u nas bolsze
wicki przewrót w pojęciach prawnych — na 
rzecz klas posiadających.

Kamiericznik umawiać 'się będzie z dozor
cą domu o wynagrodzenie, ale lokator płacić bę
dzie połowę tego wynagrodzeniaI

Kami er .cznik będzie dozorcę przyjmował, 
wydalał, używał nawet do swoich posług eso 
histych bez wynagrodzenia — a lokator n iebę  
ozie mógł się do tego wtrącać, bo, chociaż lo- 
kacor płacić ma poiowę wynagrodzeia dozor
cy* j°g ° „pracodawcą" będzie wyłącznie —- ka
mieni cznik.

Jeżeh dozorcy zasfrejkuja, to uwzględnie
nie ich żądań będzie zależało wyłącznie od ka- 
mieniczników, chociaż lokatorowie płacą poło
wę pensy i dozorców'

Słowem, kamiemczmkowi pozostaną wszyst
kie dotychczasowe prawa — a przybędzie ,ed- 
no jeszcze: rozporządzani* się kieszenią loka
torów I

Oryginalne prawodawstwo... I to się na
zywa ustawą o „ochronie lokatorów"...

Niedość tego wszystkiego, projekt Koinisyi 
stanowi, że sklepy, lokale przemysłowe i han-? 
diowe, pracowmie nie podlegają ochronie, o ile 
cnodzi o wwsokość komornego. To znaczy, że 
tamienicżnicy mogą tutaj dowolnie śrubować 
ceny. Wprawdzie projekt powiada: „Jeżeli bio
rący w najem za lokalności (1?) powyższe 
wzbrania się uiścić podwyższone komorne, żą
dane przez właściciela, natenczas wysokość ko
mornego ustala albo Urząd rozjemczy dla spraw 
najmu, jeśli obie strony jego orzeczeniu się 
poddały, w którym 10 lazie orzeczenie to jest 
ostateczne, albo sąd“ . Jakiż tu jest probierz! 
słusznej podviryżki? Czerń kierować się będzie 
przewodniczący Urzędu rozjemczego, lub sąd 
pokoju? Czy tern, że dany kupiec, ponieważ 
robi świetne interesy na pasku, może zapłacić 
Immmniczmkowi ile ten ód mego żąda? Była 
by to zasada „sprawiedliwego" dzielenia łu
pów pomiędzy paskarzami, uświęcenie niemo- 
falnej zasady przez sądy. Czy też może sąd — 
bo w ogromnej większości wypadków będzie 
dochodziło do sądów —  wyda w/rok na „oko", 
według kombinacyi przypadkowych. »

A wiadomo, jak odbija sie tego rodzaju zwy- 
JE8Ł“ E

„BAGATELA", ulica Rejtana I. 3-
Elom# Inłeresnjjjr.y prsr? an, z udiiałe  ̂ hUkarowej, Luzinskiego. Ordonówny, Skonlecziw*1 

Mirbkiep, Górnickiego, Górskiej, Grabowskiej i Htśytti.
Nowa rewia: CUCHY EB ISC JU  oraz P/MEDYKE!! B M ig t f  f l l l f iS l i ;  

niedziele i święta 2 przedstawienia o godzinie 5 30 popołudniu i o godzinie 8 mej a n eczo ^

żki ga spoży wcach: do podwyżki komornego ku
piec doliczy solidny procent — już dia siebie

W najgorszein położenia znajdą się współ- 
dziehiie, zwłaszcza robotnicze, którym kamie 
nicziucy mogą wprost uniemożliwić istnienie.

Dodajmy jeszcze, że według tego projek
tu kanrenicznicy mogą nie zwracać uwagi na 
zawarte z lokatorami umovyi i wbrew umowie 
żądać podwyżek na podstawie tej ustawy. Nie 
czeka sie więc, aż umowa wygaśnie —  nie, od
razo trzeba płacić podwyżki, chociażby to wy
wołało zupełny przewrót w budżecie danej in
stytucji, uzależnionym od zawartej umowy".

Jak widzimy, sejm suwerenny skutecznie 
usiłuje naprawić „błędy" rządu Moraczewskiego, 
tak srodze znienawidzonego przez kamieuiczni- 
ków i fw szelką polską reakcję Dzięki tym po
prawkom tworzona ustawa bierze w  obronę 
„nieszczęśliwych" kamieniczników

ZA FRZYSPIESZENIEM PLEBISCYTU N A  G. 
ŚLĄSKU.

BYTOM 15. grud. (Pat.) W  Rybniku odbył 
się Zjazd 1800 delegatów ludności całego powiatu 
rybnickiego w celu zaprotestowania przeciwko nie
mieckim usiłowaniom odwlekania plpbiscytu, glo
sowaniu emigrantów, oddzielnemu glosowaniu o- 
bszarów dworskich, przeciw rozporządzeni kard. 
Bertrama i przeciwko ciągłym staraniom niemiec
kim o wydalenie p. Korfantego. Nadto wysłano 
stosoirae depesze do generała Leronda w Opolu
i kardynała Bertrama we Wrocławiu.

Pierwszemu zwrorono uwagę na to, le  dalsze
odwlekanie terminu plebiscytu wywołać może po
ważne niebezpieczeństwo dla spokoju publiczcgo 
drugiemu zaś zwrócono uwagę na to, że rozporzą
dzenie jego pogłębi rozdźwięk między parafianami, 
a ich proboszczami, a temsaniem przyniesie szko
dę kościołowi. Więc wzywa karu. Bertrama, aby 
stronnicze swe rozporządzenie cofr.ął. j

NIE BĘDZIE 13. PEN5YI.
WARSZAWA 16. grudnia (Pat.) Według i!?' 

formaeyi otrzymanej w roku bieżącym iząd r ’a 
będzie wypłacał t. zw. trzynastej pensyi pracown‘ 
kom państwowym. Podwyższony za to zostaną 
mnożnik dodatku drożyźnianego. Odmowa trz}' 
nastej pensyi uzasadniona jest ruchomym aoQ' 1 
kiem arożyznianym, który ma regulować p,aC* 
według wzrastającej drożyzny

-—♦fi*—!

ANKIETA KOLEJOWA.
WARSZAWA ló. grudnia (Pat.) Dziś odb 

się posiedzenie konwetu seniorów. Na porząd^ 
dziennym będzie wniosek NPR., domagający sl® 
podwyższenia djet poselskich, sprawa ustalenia f f  
ryi świątecznych i program prac na okres htf 
bliższy.

—H *—
MĄKA Z AMERYKI JUZ W  DRODZE.

W a RSZAWA 16. grudnia (Pat.) Jak donój 
szą z Gdańska statki wiozące z Ameryki makr  ̂
żyto zakupione przez ministerstwo aprowizacyi piAf” 
będą niebawem.

NOW A ORGANIZACYA ARMII FRANCUSKIEJ'

PARYŻ 16. grudnia (Pat) Havas. Kadr 
nistrów wypracowała tekst projektu poboru 
kruta i organizacy1 armii. Siużba wojskowa trw^ 
będzie 18 miesięcy, począwszy od rocznika 192?" 
Celem przeprowadzenia tej ustawy służba 
skowa roczr.ikow 1920. i 1021 trwać bedzie jeszew 
2 lata.

WILHELMOWI NIEWYGODNIE W  HOLANDVŁ
HAGA 16. grudnia (Pat.) Eksoesarz .Wilhe^ 

zwrócił się ponowie do rządów koalicyjnych * 
prośbą o zezwolenie na zmianę miejsca sw'ego &  , 
mieszkania. Pragnie on powrocić do Niemiec, ■- 
gdyby na 10 me pozwolono, chciałby, osiąść 0 
Korfu w swoim zamku Achilejo.

«  R ORT

ZI CESIKZa.**
FRAGMENTY ŻYCIA POZAFRONTOW EÓO

WSTĘP
W  czasie owych ciężkich i strasznych 

chwil, ulatywała myśl moja ku stronom, gdzie 
żyli jeszcze ludzie wolni, gdzie człowiek nie 
był zmuszony ao wyparcia się własnej godnoś
ci} i (praw człowieczych, gdzie barbarzyńska ła
pa wojny nie skneblowała każdy krzyk wolne} 
duszy' i nie położyła się całym °wym ciężarem 
na istocie ludzkiej — jak zmora apokaliptyczną, 
co mózgi, serca i nem y ludzkie paraliżowała 
i karki ludzkie. przeboleśnie gniotia, zginając 
je ku samej ziemi — aż w proch.

W  godzinach rozpaczy i niemocy ołowianej,, 
kiedy wprost płakałem z bezsilność) i całą duj 
sza krzyczałem niemym krzykiem katowanej bru
talnie istoty — W godzinach, gdy zdawało nd 
się, że gorącym, z głęfci serca pochodzącym 
protestem, przeciw temu wszystkiemu, co przeży
wałem i przechodziłem razem ź  tysiącami nie
szczęsnych żołnierzy, potrafię ludzkość i świat 
cały porwać za soną. natcLnąć buntem, i niena
wiścią, zniszczyć, zdruzgotać i spopielić ową 
przeklętą zmorę wojny, oo zaciążyła nad ludz
kością od lat tylu —  a SDotykałem chłodne i 
óliyd.iewswej bierności twarze otoczenia,— ką
sałem palce i tłumiłem gorące łzy, cisnące mi 
się do oczu; łzy żalu nad zatratą wiaaną, i sowa- 
rzvs",y niedćifi... I
* Nieraz przewracając zbolałe kofcci na wiązce 
zgniłej słomy w jakimś baraku, myślałem o tern, 
iakby to w całej prawdzie i nagości przeusLet

wić świaiu, życie żołnierza walczącego w szere
gach Austrji i marzyłem o tom, że gdy tylko 
głowę uniosę cało, wybiorę się cłocby pieszo 
za granicę, any tam. wśród wolnych ludzi opi- 
&ać i (wydać fragmenty, ?■ mego życia wojskowe
go, któreby naświetliły owo beznadziejne i stra 
szne życie, jakie wiódł żołnierz, walczący za 

j całość i wielkość imperjum dwujbistego orla.
Nemezis chciała, że ów zlepek austryjackiej 

państwowości i potęgi szczezł raz na zawsze 
j z widowni dziejowej, utonął w rzekach krwi lu 
i dzkiej i napadł się w nicość. Zabrać się mogę 
• do pracy na swej rodzinnej, wo^ej ziemi.

Niech ta mała moja praca doirze wszędzie, 
niech wniesie w  kć żde serce ową żywiołową 
lienawiść do wojny i fftilitsryzmu, która jest 

I we mnie, a ludzkość Wyzbędzie pic raz nu zawsze 
armat, karabinów, mordu, rzeżi i pożogi, pod 
płaszczykiem rożnych kłamanych haseł i pozo

rem  „dobra ojczyzny".
VV niniejszej skromnej mojej pracy,, trzymać 

1 się będę bezwzględni' prawdy, dzięki czemu 
„przejdę nieraz z hymnu ao prostej towieści" i 
ograniczę się do zanotowania suchych faktów, 
któro sam przeżyłem, lub z ust wiarygodnych 
słyszałem.

Niestety za dużo ludzi, którzy w mojem 
opowiadaniu odgrywają role, rzucające na ich 
działalność za czasów austryiacklch aie bardzo 
jasne światło — żyje, paskuje, a nawet zajmu
je zaszczytne stanowisko u nas.

Daleki jestem od tego, aby zajmować się pięt
nowanym owych indywidjów i dlatego nazwi
ska ich podam bądź to początkowymi literami 
lub zupełnie zmienione.

Nie zamyślam też wcale opisywać wrażeń 
czy też wypadków, z pola walki, które przeważnie

każdy z nas zna, bądź to z wmsncgo źyci^ 
bądź też z literatury wojenne, zasypującej 
opisana gloryfikowanymi mordów i ońvdryc 
rzeżi. , i  M

W pracy tej zajmę się specjalnie życiem ż°r' 
nierza po za frontem w t. z kadrach, barak?c®f 
szpitalach j obozach, gdzie żołnierz cierpiał 
męczonym bywał stokroć gorzej n i: w poh • 
odejścia w pole było nieraz wybawieniem, z t0' 
łur, których nie powstydziłaby się święta 31 
kwizycja. i?

o życ6 właśnie spróbuję opisać w  s*' 
wach prostych i zwięzłych1, i pozwolę waru 
glądnąć za kurtynę życia pozafrontowego '“J 
nierza austryjackiego, gdzie rozgrywały się ^  
maty pełne zgrozy i mrożące krew w żyłac 
gdyż aktorami byli, niestety też •— ludzie.

Nie spotkacie w fabule opowiadania f1" 3̂  
ci oficerków! - kaijerów iczów, spacerujących 
korsach dużydi miast, nie spotkacie bawidab* 
ków, synów dostawców wojennych, rozbijający^ 
po kawiarniach, lub wymuskanych ranusi - „fe  ̂
webli", przegrywających , krocie w karfy* 
„oszczędności" poron.onycli na jadłe żołni*'*'*^, 
nie spotkacie jednorocznych lalusiów, uwod2̂  
cych głodne dziewczęta — ale spotkacie 
życiem twardem, szarem i o krop nem pros‘Y °/ 
żołnierzy, których krocie składały się na 
imienna masę, wypychaną gwałtem przed ^  
szcze armat, gdzie ginęli nieznani nikomu, °i - 
potrzebnie dla nikogo i nieop.łakiwani jxrzeZ
kogi*

Za cesarza.... * ę
„Fiir Kaiscr und Yarerlandl"

(c. d. tul.
' ■ ' -  ,*
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Z SEJMU.
CBrady nad ustaną o ochrcme ftamienlczniftów.

n  WARSZAWA. (Pat.) 16. grudnia. Prcystą- 
jj n°  do dalszej rozprawy nad projektem rzą
d n i  w przedmiocie zmiany przepisów o „o- 

0l|ie lokatorów" (?)
E. Gumowski oświadcza, ze stronnictwo je- 

^  głosować bedzie za propozycyą podwyższę- 
a Komornego o 100 proc.

. 1 ow. Perl dowodzi, żc ustawa przyczyni się
fa jn ie  do wzmożenia drożyzny. Mówca zwalcza 
‘ cy wolnego handlu, zwłaszcza lokalami, i o- 
^  lad cza, że następstwem ustawy będą komite- 

domowe, kiórych zaaamein bęuzie obrona 
^teresów lokatorów każdego domu na wzór 
Ju zków  zawodowych. Wedle mówcy żadna ka- 
^ °rya  lokatorów nie powinna być wyłączoną 
7~ °cluony. W dzisiejszych warunkach wszclza 
j^dwyżha prowadzi powadzi do paska, który 
Prędzej, czy później obciąży lokatorów.
^ P. Ficńna podnosi, źe jedną z wad ustawy 
j®8* to, że nie daje rękojmii, iż lokator, usunię- 

2 jednego mieszkania, otrzyma mieszkanie 
Z drugiej strony >ustawa nie daje żadnego 

^nagrodzeniu za kapitał włożony w nieruclio- 
 ̂nść. Ochrona musi się rozciągać także na lo- 
r, handlowe i przemysłowe, na lokale zwią 
-Sów zawodowych i kooperatyw. Zgadzając się 
* pou\rvższenie dotychczasowego komornego, 

, Owce odrzuca art. 5. nakładający na lokatorów 
* Cjężary. Co się tyczy sub lokatorów, nale- 

ich pouczyć o saukcyi kara™ i .sposobach 
/brony przed wyzyskiem, jakie im bądź co bądź 

art. 6 Mówca w końcu wnosi odesłanie 
b-awry do komisyi prawniczej dla oowtórne- 

®° rozpatrzenia.
Ks. Kaczyński w imieniu swego klubu wy- 

a*a przekonanie że należy utrzymać rygory u- 
a przyjąć zasadniczą podwyżkę 100 prc. 

P. Suligowski uważa, że wywody p. Perlą 
c wolnym handlu nie aadzą się zastosować do

tej ustawy, a twierdzenie, jakoby to była usta
wa o ochronie kamieniczników, jest niesłusz
ne. Ochrona lokatorów zniesioną nie jest, a 
projekt proponuje tylko podwyżkę oraz prze
łożenie na lokatorow pewnych męzarów. Miasta 
polskie finansowo stoją źle, a głównym źródłem 
ich dochodów są dochody pochodzące z nieru
chomości miejskich. Dziś dochody te są niskie, 
i nic nie znaczące. Zdaniem mówcy krytyka 
przedłożonego projektu była nieusprawiedliwio
ną, gdyż projekt ten jest minimum tego, 00 na 
rzecz słuszności uczyić można.

P Harłglas zarzuca ustawie, że jest tylko 
środkiem paljatywnym, i zbija twierdzenie, ja
koby ochrona lokatorów tamowała ruch budo
wlany, gdyż nowe domy wyjęte są z pod dzia
łania te, ustawy.

P. Mataklewłcz jest za ochroną lokatorów, 
zwalcza jednak te artykuły, ki.óre mogą powodo
wać tysiące nieporozumień między kamienicz- 
nikami a lokatorami; i przeciążać urzędy rozjem
czej! isądy. Należy również oh,ąć ochronę, lokale 
przemysłowe i handlowe.

Dalszą rozprawę odroczono.
P. sprawozdaniu p. Gląbińskiego przyjęto 

w drugiem; i trzeeiem czytaniu o poborze nale- 
żytości ekv. iwaleatowej w b dzielnicy austryac- 
kiej za r. 1921.

P Burdel odpiera zarzuty natury osobistej, 
skierowane przeciwko niemu w jednej z inter- 
neiacyi

Następne posiedzenie juiro, w piątek o godz. 
11. przedpołudniem. |

Przed glosowaniem uchwalono jako punkt 
pierwszy porządku dziennego dyskusyę nad us
tawą o nadaniu ziemi żołnierzom, poczem na
stąpi dalsza dyskusya w sprawne mieszkanio
wej oraz cały szereg ustaw, między innemi do
tyczących Górnetro Ślastń

GEN. SIKORSKI PODSEKRETARZEM STANU.
WARSZAWA 16. grudnia (Pat.) Gazeta War

szawska donosi: Do Warszawy wkrótce ma przy
być z łffiii demarkaeyjnej generał Sikorski, który 
ma objąć urząd podsekretarza stanu w M. S. W . 
W związku z tern ma nastąpić reorganizacya tego 
mmisierstwa i s rtabu generalnego.

KOMITET POMOCY WYGNĄfiCCJM.
WARSZAWa. (Pat.) 16. grudma. Celem nie

sienia pomocy Ukraińcom, którzy opuścili swo
ją ojczyznę, razemjz wojskami Pet!ary, a których 
dziesiątkuje tyfus, głód i nędza, utworzony zo
stał w Warszawie Komitet pomocy wyguańcoui 
w Polsce.

• r { ‘t
2 !IUA W  W A R S Z A W IE .

W ARóZaW A. (Pat.) 16. gruann. Wczoraj 
w  nocy przy temperaturze 10 st. Reamura niże’ 
zera \Visła zamarzła.

DALSZY CIĄG a FERY SKÓRZANEJ.
WARSZAWA 16. grudma (Pat.) Poseł Józef 

Rączkowski z klubu piastowców czując się dotknię
tym zarzutami, jakie p. Stapiński wytoczył przeciw
ko niemu, w interpelacyi przedłożonej na onegdaj- 
szem posiedzeniu Sejmu, stara się o to, aby caią 
sprawę rozpatrzył sad marszałkowski. Równocześ
nie p. Rączkowski czyni starania u ministra handlu 
i przemysłu, aby sądowi marszałkowskiemu ptzed- 
łożono akty dotyczące tej* sprawy.

fe  s e jn jc w e .

* 'Mnlsya nrawnlcza przyjęła rząao-^y projekt 
s *  " Oprowadzającej zmianę procedury karn. j 
°  do kompetencyi sądów przysięgłych b. Dziel-

n‘cv austrya Ćj
— Następnie n. Zygmunt Seyda zdawał sprawę

10onZporządzeniu R* ° -  P ' z 17' Ś | eśfiia
b . w przedmiocie skarg za obrazę Naczelnika
a>istwa,

Wniosak: Sejm w myśl ust. 2, art. 4. ustawy 
j  dn.‘a 1. lipca 1920, o utworzeniu ROP. odmawia 
/sierdzenie ustawodawczego rozporządzenia ROP. 
“ -.nisya wniosek ten jednomyślnie przyjęła. ^

O RENTY INWALIDZKIE.
Komlsya skarbowo-budżetowa i Inwalidzka na

sPólneni zebraniu przyjęła rezolucyę zapropono- 
an4 przez przewodniczącego, wzywającą Rząd, 

aocouzenia o stwierdzenia stanu majątoweo 
pledów nie przewlekały wypłaty renty inwali-

DEMOBILIZACYA.
«  ^ekeya rolna Komisyi demob.lizacyjnej przy- 
■ . * - asadę, że materyał żywy i martwy uiega- 
5 p . detnobilizacyi, musi być oddany odpowiednim 

s,“rstwom Konie mają być wyóar.e delegatem 
‘nisterstwa rolnego, a co się’ tyczy narzędzi rolni 

Łę ct1- to komisya demobilizacyjna orzeanie co do- 
SDos°bu ich użycia

 ---
FERYE SEJMOWE DO 18. STYCZNIA

, 1 Jnwcnt seniorów rozpatrzał sprawę podwyż- 
Sk)1 a poselskich. Ustanowiono komisyę w
ę ^ . której weszli posłowie: Chądzyński, Gdyk,;

4biński, AVoraczcwski i Osiecki, która ma się 
r j .  r«wizyą norm wynagrodzeń poselskich. — 
uJ1?'0 Wzr,owienia sesyi sejmowych po fi-yach 
s*.'Mono na dzień 18- stycznia 1921. Marszałek 
t ^ u  może zwołać Sejm wcześniej w razit no- 
S. P t Pu.porozumieniu się z konwentem seniorów 

z wiouuarszałicami. 1

ENDECKIE OSZCZERSTWA.
WARSZAWA 16. grudnia (Pat.) W  związkn 

z wiadomością podaną przez G. poranną (dzien
nik endecki wychodzący w Warszawie PRS.) „Sen- 
zacyjna ucieczka",' jakoby szef jednego z najważ
niejszych poufnych Wydziałów wojskowych zniknął 
wraz z dokumentami sekretnymi Naczelne Dtwo 
WP. stwierdza, iż wiaaomość ta rzucająca potwarz 
na korpus oficerski wogóle w szczególności zaś 
na skład oficerów pełniących służbę w Nacz. Dtwie 
WP. iest najzuoełniej bezpodstawna i na niczem 
nie oparta Wszyscy oficerowie Nacz. Dtwa pełnią 
służbę na wskazanych stanowiskach i żaden fakt 
zniknięcia ze sekretu/mi dokumentami nie miał 
mieisca.

PRZECIWKO ŻOŁNIERSKIEJ SAMOWOLL
WARSZAWA lb grudnia (Pat,) Biuro pra

sowe M. S W. ogłusza rozkaz Ministra S. W . 
Sosnkowskiego: Ponieważ powtarzają się wypadki, 
że osoby wojskowe wzgl. całe oddziały lub gtupy 
wojskowe przemocą wyrzucają z wagonów kolej, 
pasażerów cywilnych, zajnrijąc ich miejsca, jestem 
zmuszony wydać rozkaz, który położy kres tym 
nadużyciom. Zabraniam podróżującym osooom woj
skowym zajmowania przemocą miejsc w  przecizia-l 
łach wagonów przezniczorych i zajętych przez o-j 
soby cywilne. Zabraniam również rezerwowanie dla 
osób wojskowych przedziałów z wyjątkiem wypad 
ków, w Których itzerwowanie uskuteczniły składy 
wojskowe transportowe w porozumieniu, i za zgodą 
wiadz kolejowych. Osoby wojskowe mają zajmo-, 
wać miejsca wyłącznie w wagonach lub przedzia-1 
łach przeznaczonych z góry dla wojska. W  razir 
braku miejsca mogą pojedyncze jadące osoby woj
skowe zajmować woine miejsca w wagonach prze
znaczonych dla cvwilnych. W żadnym jednak razie 
nie wolno tych miejsc zdobywać przemocą, wysą 
tizać, względnie wyrzucać cywilnych pasażerów. •. 
Wszyscy bez względu na szarżę, którzy wykroczą 
przeciw niniejszemu rozporządzeniu, winni oyć od
dani pod sąd wojskowy. ,

(

PRZYJAZD 3UŁGARSKIEGO PREZ MINISTR.
WARSZAWA 16. giudnia (teł. wł.) Bułgarski 

prez min. Stambuliński przyjeżdża do Polsk! 24. 
L>m,, i będzie przyjęty przez prez. Witosa, w Bo- f 
chni, poczem święta spędzi w Zakopanem, a 27. 
bm. przybędzie do Warszawy. Prez. Stambuliński! 
pozostanie dłużej w |łolsce i zwiedzi Kraków, Lwów 
Poznań1 i Łódź.

Otwarcie sądu apelacyjnego.
WILNO. 15 grudnia (Polpress). Odbyło się 

uroczyste otwarcie sądu apelacyjnego. Stosowne 
przemówienie wygłosił Dyrektor Departamentu 
Sprawieni wości p. Achmatowicz. Na pierwszym 
posiedź niu rozpatrzoua zoataia z pomyślnym 
wynikiem sprawa utworzenia w W ilnie rady 
adwokackiej.

•    - •
KONIEC ZABURZEŃ W  CZECHACH.

PRAGA 16. grudnia (Pat.) B. K- Wydziai wy
konawczy czeskiej party* komunistycznej ogłosił 
w Ruaen. Prawie odezwę do robotników, aby w 
ciągu czwartku powrócili do pracy.

Z LIGI~NARODOW.
GENEWA 16. gr. (Pat.) Zgromadzenie Lig? na 

rodów zatwierdziło na popołudniowein posiedzenia, 
jednogłośnie uchwałę w sprawie zbrojeń. Artykuł} 
dotyczący zobowiązania, ażeby nie przekroczyć wt 
przeciągu następnych 2 lat obecną wysokość bu- ■ 
dżetu wojskowego został poadany głosowaniu. 37 , 
państw wzięło uaział w głosowaniu, 7 głosowało 
przeciw — między nimi Prancya i Polska.

GENEWA 16. gr. (Pat.) ,Havas. Rada Ligi 
narodów przyjęła projekt proponowany przez ko- 
misye ekonomiczną i finansową, który przewiduje 
utworzenie komisyi między narodowej dla wyprą- 
cowania projektu kredytów m.ędzynarodowych \

Na oodstawie tego projektu tiazielone będą 
kredyty państwom zubożałym i takim, które ao- 
solutnie nie są w stanie otrzymać kredytów na 
przystępnych warunkach na rynku m ędzynarodo- 
wym, oraz tym państwom, któie nie s? w możności 
zabezpieczenia inportu przez odpowiednie gwaiar- 
cyc.

GENEWA 16. gr. (Pat.) Havas. Ws?yscy człon 
Kowie zgromadzenia Ligi narodów wyrazili jedno
myślnie swoje uznanie Leonowi Bourgeois za iege 
stanowczą, szczerą i energiczną interwencyę w 
sprawie zbąajeń. Bourgeois kładł wymówmy nacisk, 
nie napotykając najmniejszego sprzeciwu, na nie- 
możcbnośc. ustanowienia tych samych reguł dia 
państw wojujących zmuszonych do odnowienia swe
go materyału wojennego, Bourgeois podkreślił rów
nież obecny stan waluty, który uniemożliwia wszel
kie porównanie mięcuty budźetam1 t .ozmanych 
oańs w

r
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RBpEPTl’AH TFa TRU MIEJSKIEGO WE LWOWIE:
Piątek 17 gru»łnia o g;,Jz. 7 wieczór „Wieczór bale

towy*, po raz drugi.
Sobota 18 grudnia o godŁ. 3‘dO popoł .Zemsta* 

komedya.
S-bota 1S grudnia o ôdz. 7 wieczór „Lakme*, 

opera.
N;edziela 19 grudnia o godz. 3 30 popoł. „Manewry 

jesienne*. ope~etka.
Niedziela 19 grudnia o godz 7 wieczór „Cyganerya 

warszaw ska\ sztuka.
PoniedziaL k 20 gruania o godz. 7 .Wieczór baleto

wy", po raz drugi.
Po kaźdem przedstawieniu N wieczornem czekają 

wozy tiamwajcwe do użytku Publiczności we wszystkich 
kierunkach.

-

„Za Cesarz,a“ . Z dniem dzisiejszym rozpoczy
namy w oacinku feljetonowym druk. fragmentu 
powieściowego W . Raorta pt. „Za Cesarza".

Pamiętajcie o Gwiazdce dla żołnierzy, 0- 
brońeów Lwewał Niechaj nie będzie wśród nas 
nikogo, ikteby datfctf na ^ełe Gwiazdki nie zło
ży ł!

Sekreiaryat PPS. dla wschodniej Małopolski we
Lwowie otwarty codziennie od godz. 11—1 i od} 
5—7 wiecz. Lokal sekretaryafu mieści się przy ul. 
Ormiańskiej 1. 2. II. p

Przygotowania do Balu prasy, który zapo
wiedziano na 8 stycznia, wrą w całej pełni. We 
środę odbyto się znów posiedzenie komitetu pod 
przewodnictwem prez. Nemnannowt-i i hr. La- 
mezaa-Salins. Ustalono już wiele szczegółów 
sabawy która będzie zapewne najwspanialszym 
balem .reprezentacyjnym* tego roku, i jak spo
dziewa się Komitet, zasili wydatnie kasę tuiidu- 
szu na rzecz wdów i 8i°rót po dziennikarzach 
polskich.

Na dochód gwiazdki dla żołnierzy. W sobotę 
łinia 18. grudnia odbędzie się na dochód Gwiazdki 
dla żołnierzy Rewia artystów lwowskich w kawiarń. 
„Rencsaince". Na prog-am złożą sle monologi 
ipiew, tańce znanych lwowskich artystów, oraz 
koło szczęścia, poczta, fanty, itd Początek o godz. 
7 wieczór.

W  niedzielę dnia 19. grudnia na ten sam ceł 
urządza Czesław Skonieczny „Wieczór Pożegnalny") 
w sali ^Sokoła.1 Macierzy". ■— Skonieeznego zna: 
już lwowska publiczność z występów w „Bagateli" 
i nic też dziwnego, że ną Denefis sw ego  ulubieńca 
rozchwytuje bilety. <

Kram żełtrerski Na ouegdajszem posiedzeniy 
„ Straży mogił polskich bohatęrow* omawiano 
sprav.Tę załozema na d ichód tegoż Tow. kramu 
i:;łn erskiego, gdzie żołnierze będą mogli naby
wać wszystkie przedmioty codziennego użytku, 
Sprzedaż na mniejzzą skalę rozpoczęto już w 
sklepie pr/.y uh B tmćń skiej 12, a VP najbliższych 
tygodniach ma on być zirnienony na większa 
hurtownię. O iic możności towary będą w kra* 
ntie sprzedawane po niższych cenach niż w skle
pień prywatnych. jSzyeia bielizny podjęły się 
panie bezinteresownie. Kiam jest zrzeszeniem 
udziałowom, a zysk przypada na cele Straży 
mogił polskich bohaterów".

Choroby zakaźne w poli skiui gminach. Sta
rostwa sąsiednie stwierdziły tyfus plamisty (pow. 
lwowski) w Kleparowie i Zniesieniu, pow. rudecki) 
w Ostrowie, (pow. gródecki) Gródek jagielloński, 
(pow. żółkiewski) w Czestyni i Żcdłcu, tyfus hrzu-' 
szny (pow. lwowski) w Barszczowicach, Kleptro- 
wie, Jaryczowie st., Jaryczowie now., Gajach, Pod- 
liskacii wielkich, Skniłowie, Zapytowie, Wołkowie, 
Zniesieniu, Prusach, Sokolnikach i Bartatow'e, (p. 
rudccki) w Chłopczycach, Czajkownicach, Koro- 
pużu, Nowosiółkach g., Rozdziałowicach, Rudkach 
i Tuligłówach, (pow. gródecki) w Ebenau, G,-ód- 
G ród ku Jagiellońskim i Voraerbergu, (pow. żół
kiewski) w Kulikowie, czerwonka, (pow. rudecki,) 
w  Seńkowej Tiszni, i Podhajczykach, płonicę (p. 
lwowski) w Sokolnikach i Winnikach. — Fizykat 
przestrzega publiczność przed stykaniem się z lud
nością gmin zakażonych i zwraca uwagę, że na
bywanie u nich aitykułów spożywczych może d o - 
średniczyć w zakażeniu się 'Micka z tych miej
scowości używać tylko po przegotowaniu, d przy,1 
tyfusie plamistym nie wpuszczać nikogo do mie
szkania (kuchni) z obawy przed robactwem, (wszy 
m ubraniu .̂ _ __________

Z gałeryi ka r ieniczników. Dr Feder nowo- jednej realności przy ul. Rejtana przytrzymał M ‘ , 
nabywca domu przy ul. Piastów 22, chciałby kę Bilińską, kiórej Salamon Recmszafer 
się pozbyć swojej dozorcowej Zofii Dżuruik i pieniądze. Przy obojgu znaleziono większą 
z tego powodu postanowił usunąć ją z zajmo- banknotów koronowych i 3 rubli srebrne, &0' 
wanego przez nią pomieszkania. Pomieszkanie zdeponowano na policyi.
to zamierza odstąpić nowemu-lokatorowi a do-} Aresztowania za kradzieże. Dozorca domu PTJ& 
zorczyni odstępuje „wspaniałomyślnie* wstrętna., m  Słoneczr.ej L 36. jan Brzez:cki, przytrzymał 2fr 
cuchnącą i fiie nadającą się na mieszkań : ubi-, letniego Adolfę Frischa, r. Zimermana, w 
kacyę._ _ ^ _ 1 gdy w miejscu ustępowem kradł rury cy nkow e 1

Mieczysław Tucki z  ul. Senatorskiej L b. przewodów wodociągowych. Kilka odcinków ^  
sprowadzi* parę cetnarów węgla, a ponieważ wraz z Zimermanem zdeponowano w policyi- 
dozorcowa Stefania Bielecka zajęta była czem
inneir( i hie miał.: zupełnie obowiązku spełriaćj _  Nakładem Drukarni Ignacego Jaegera ** 
funkcyi „tragarza" zwymyśla’ ją o.dyna. me i Lwowie — ulica Sykstuska L. 33. — wysze- 
uderzył ją w twarz, Na szczęście „trafi.a k su najnowszy szemat płac urzędników państwowy0*1' 
na kamień i dozorcowa nie chcą. pozostać dłu-j Cena pojedynczego egz. M L 20., oprócz kosztóf 
żną, dżenlelnianowji z ul Senatorskiej* oddała mu orp-
śmieciarką wet za wet. _____

Pomysły właścicieli roameścl, o ile chodzi} ' — Wykłady w Dniwprsytede Ludowym iffl. ^  
o szykanowanie „Krnąbrnych" lokatorów, —  są Mickiewicza przy ul, Oimiauskiej 2. odbywkfŚf 
niewyczerpane. * stale — w poniedziałki, środy, czwartki i piątki o°

Adwokat dr. Salomon Reiss jest z a r z ą d c ą  godz. 7—8 wieczór. We wtorki od 7—8 pod w* 
realności przy ul. Srkstuskiej 35 W realności townictwafi prof. Cieśli, pogadanki o szmee i I*1 
tej ma swuj lokal jeszcze z  czasów przadwejen-1 zastosowaniu w życiu codziennem. Czytelnia P- 
nych Tow. ,-ikad, „Zw iązek" —  i {płaci też czynsz |otwarta tylko w dni powszednie od ó-tej wieczór-

— — • m
Z dniem 27. * grudnia br. rozpoczyna ™

przedwojenny
Dr. Reiss zażądał podwyżki, lecz Urząd baj- _

mu odmówił temfc żądaniu. Zagniewał się za-'kurs płatny kroju krawiectwa damskiego w
. —} i począł „kontrakeyę" na wła- stytune technologicznym Izby handlowej i p 'zC*

mysłowej Bourlarda 5. — Zgłoszenia na ten ku1

aał do przeróbki część swej garderoby majstrowi Cłoviej o 
krawieckiemu i kuśnierzowi p. Salamonowi Nacht- 
wachterowi, zamieszkałemu przy ul. Sykstuskiej 1

Ignacy Bielec pzze^'

czący lat 50, stał za blisko toru kolejowego na 
dworcu koieiowym w chwili nadjeżdżającego po-, 
ciągu. Stopień wystający, z wagonu uderzył gy> i zła
mał mu prawa nogę.

P. Amalia Zwiblow?, lat 35. zona blacharza z 
Żółkwi, stała na stopniu przepełnionego wagonu 
na dworcu głównym. Nieznany żołnierz odtrącił

Za r -v<r?ki} tft ni* < n n irii I*.

ZAKŁAD DENTYSTYCZNO-TECHNICżNTf
• f O Ż J S J P A ,

o _ _ Lwów. ul. Gródecka-64 naprzetiw k«ieloła iw. Elźhiflfb y
ją brutalnie na bok, prz/czem Żwibłowa zwichnęła Uskuteczni sztuczne zęby u, kauc ulurkałocie, koro
* * * v ,* mnctln hor iicnriiJOil Lr rt-------- ------n---* ------
sobie prawą nogę.

Podurzędnik poczt, ze Lwowa Jan Morawski, 
lat 56, wysiadaj a/- z wagonu kolei, w Kamionce stru- 
miłowej zranił się ciężko w kolano prawej nogi.

jan Hupało, lat 28, w Bóbrce na stacyi spadł 
z wagonu przyczem zranił s:ę w głowę. Wymie
nionego przywieziono na leczenie do szpitala.

Z dnia I nucy. P. Reginie Tuchsowej zamie
szkałej przy ul. Czarneckiego 1. 4„ skradziono ze 
szafy po włamaniu się 12 000 marek1 i złoty, łań
cuszek, wartości 20.000 mk.

Posterunkowy p,oł. Wojciech Jondc w bram id

i mostki oez usunięcia korzani #&dług najnowszy0 
‘ svstemów. f lólZ^

cfiurili T«3*f,3Mfz\, i Uira/eh

O r . H o n l ? .  F . 3 .1 U 1  w t 1
b. elew kliniki dermat. lwowsk., wiedenek, i parV*K' 
[jrd. od 8-10, 12—1 i 3—ó. Lwu#. Eapartllo

Dentysta D r ,  W Ł . H E L F E H
przyimuie jak dawniej t

K u k .3 ,  i

tom p. dr. R 
sną rękę.

Oferowanego mu przez „Związek akau." 
czynszu nie przyjął, zgłosił natormast w Urzę
dzie kwaterunkowym, iż lokal przy ul. Syks- 
tęskiej 35 „jest wolny".

Opierając się na tej fałszywej informacyi, 
przekazał Urząd kwaterunkowy część lokalu 
,Tow. akad. Związku" majorowi W, P. na za
mieszkanie, drugą atoli część lokalu p. dr. S.
Reiss odnajął jakiemuś krawcowi.

' Wyrugowany bez postępowania sąaowego * Baczność Elektromoute-zj zebranie łdbędz* 
„Związek ifeademickj" wdrożył przeciw pomy- się v  Sprawie cennikovcej w piątek 17. bm. o go i*  
słowemu adwukaiowi odpowiednie krok:; część & wieczorem, w /w- Metalowców Orm.ańska 31' 
lokału odzyskał juz z powrotem^ a wdrożone do- L 
chodzenia oddadzą mu też w prawne posiada
nie dalsze ubikacye.

I „pomysłowość adwokacka" nic pomaga, 
czasem!

przyjmuje Instytut w godzinach urzędowych P"*" 
między 11 a 1-szą przedpołudniem, gdzie mftżn® 
też ct_zymać bliższe szczegóły, co do przyjęcia 
ten kuis. instytut technolcgiczny Izby n*#*

dlowej I przem.

S p r c w y  p a r t y j n e .

Baczność stolarze. \X* niedzielę 1P bm. 
będzie sięk przy ul. Pieszej 2 zgromadzenie o %' 
1C przedpoł. Tow. jawcie się licznie.

. * Baczność Iow. cieśle. Zgromadzenie odbędą*
2 wy cięż) I. Emil bchtmerer, poupor. baonu koi. sję w niedzielę dnia 19. bm. w Organizacyi przy u

10 Po odbiór garderoby .zgłosił się Sch. onegda, £  r u c h u  robctftiC ZedO
o  parę godzin za wtześnie i słowo po słowie znie- *   ---------- !-
ważył on krawca czynnie grożąc mu rewolwerem, i Strejk robotników szewskich w Gafocie. 2  P°“ 
Gdy zajęci w sklepie chcieli zawołać żołnierza poi wodu nie dania odpowjedzi na roemoryał wymiar 
podnorucznik p.zymt nął drzwi i groził wszysfkim dnia 10. grudnia 1920 i odrzucenie udziału w 3et  ̂
„pomordowaniem". Skutek tej groźby był widoczny traktacyach pizedstawiciela org.-zawodcwej, rbbyl 
bo wszyscy zajęci w sklepie pochowali się pod ladę tn.cy zamudnieni w wymienionej faoryce uchwal* 
Scnmierer nie widząc przed sobą przeciwników od- na zgromadzeniu dnia 16. bm. rozpocząć stre 51 
dalił się z tryumfem) z placu boju Pokrzywdzon> z dniem 17. bm.

Kronika Pogotowia ratunkowego. Wczoraj we-j BACZNOSć PRACOWNICY GMINNI!
szło do mieszkania p. Maryi Kabickiej przy ul.1 W  sobotę, 18. grudnia o godz. 9. wieczór ->*' 
1. 29 dwóch młokosów i pytsdąc się, która godzina będzie się w sali posiedzeń Rady miejskiej Naazwy' 
jeden z nich pchnął ią nożem w plecy. Na krzyk czajne zgromadzenie z porządkiem dziennym: 
zranionej obaj zl 'egli. : Sprawozdanie z konfereneyi w sprawie regulacT*

P. Sara Schwarzfeldowa nocą w mieszkaniu płacy. 2) Wrioski i interpe'acye. Zarząd Związl^ 
swym w pasażu Fellerów uległa zaczadzeniu ga- zanrasza na powyższe Zgromadzenie renrezeman ^  
zem świetlanym. Pogotowie rat. udzieliło im pier- prasy( i pp. radnych wszystkich odcieni, 
wszej pomocy.

Kronika wypadków. P. Stanisław Bachuta, Ii-
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zsheIl  P O D  I* U  if f§ z h, lais
A B T U E l  C l W I K O W S K I E C i O

^tia^Ug ju i prasę i jest ao nabycia w Ladowem Tojrerzystwie WydaTiuiczem,, 
uf. Syfcstuska 21 i we wsr.ystkieb księgarniach.

<

P o s l e t f z e n i e  T y m s z a s o w c ]  R a d y  m i e j s k i e j .
h Prezes Neumanr zagajając posiedzenia, za- 
PtósiJ Radę miejską na nabożeństwo żałonne za 

śp. Ernesta Bandrowskiego, dl < gole tnie- 
F  Prezesa T. S. L. Nabożeństwo odbędzie się 
i- 0 g- Ib rano w kościele arehikabedralnym 
^raniern Związku okręgowego T. S. L. we Lwo-

Przed gorządkiem dziennym, r. Sonper 
^ńsł unerDelacvfa w sprawie

Lista obejmuje je«/.cz< więcej aitykułów. 
Spadek ten cen, ta i widoczny w sprzedażach 
en gros nie uwidoczni? się jeszcze należycie w 
lianćiir detajlicznym. Jednakowoż ceny odzieży 
i obuwia spadły znacznie, bo kupcy, mający, 
wielkie zapasy dawnych towarów nie wytrzy
mują konkurencyi świeżych towarów, sporzą 
dzonych ze  znacznie tańszego surowca.

lmerpelacyę w sprawie

J^owneno napływu uchodźców do Lwowa,
órxy idąc falą od wschodu utworzjil sobie 

jJ* Lwowie asylum. Są to przeważnie obce na- 
^ .Włości, których liczba wvuosi ponad dwa- 
J ^ c ia  tysięcy. Mówca apeluje do prez. Neu- 
j 'nr-a, aby poczynił środki celem zaniknięcia 
i °wa dla nowych przybyszów, zwłaszcza, że 
jj-^W tue obfituje w zbyt wiele środków żywoo- 

a Uchodźcy robiąc tu rozmaite interesy, stwa 
iuż jeszcze większą drożyznę. Przebywający 
\  ' ^Te Lwowie uchodźcy powinni zdaniem mo- 

składać świadczenia w naturze zraz odpo- 
‘̂ f ć  6 podatki. Prezydent przyrzekł sprawą się

w  2 porządku dziennego po referacie dra Po- 
^yńssiego uchwaliła Rada jednogłośnie usta
l i ć  , »
w Jednorazowy podatek sylwestrowy
. 'wysokości 50 proc dopłaty do rachunków w 
j/^uract-ach, kawiarniach i publicznych salach 
jF.ca Magistrat przeprowadzi dnia tego najści- 
0” ]Sł:ą Kontrolę. Poaatek ten bedzie obowiązywał 

. 10-ej wieczór do rana a 'dochód1 z tej nocy 
ę^ncony bęazie na ode dobroczynności punlicz-

La8kownicki referowa* smawę

wanio rzeźna i chłodni,
Z referatu t. Feisztyna ach walone wprowa

dzić • «. V
20 prac, opłat od mieszkać w hotelach, pen- 

syonatach, gospodach, ftp.
Następnie r. Drexi«równa referowała spra

wę
urządzenia szkółki frebfewsklej 

przy szkole im. Konopnickiej. P. Drexlerówna 
w referacie swym wytknęła niedbalstwo .odno
śnej sekcyi, która, gdyby była przygotowała 
sprawę w lecie Lr. można było ograniczyć się 
do wydatku na ten cel w kwocie 33.000 mk1. 
Dziś koszta tego urządzenia wyniosą kwotę 
30.0U0 mk.

Oczywiście Rada wniosek p. Drexlerówny 
przyjęła.

Przyjęło następnie wnioski r. Kwiatkowskie- 
$ $  i ks, dra Szydelskiego w sprawie

podwyżki Y/ynagrodzenla doccnlom
m. szkoły przemysłowej i gimnazyum im Kr. 
Jadwigi.

Dla szicoły przemysłowej uchwalono pod
wyższyć za gouzinę na 40 mk., w szkole Kr. 
Jadwigi za godzi ię nauki opłacać się będzie- 
58 mk. Wpisowe w tej szkole uchwalono poawyż 
szyć do kwoty 100 mk., czesne na 12fi mk. mie
sięcznie.

7  referatu r. dr Prószyńskiego uchwalono 
za lokal wynajęty dla

jjimnazyum łnt. Kr. ladwigl
W budynku szkoły handlowej opłacić Radzie 
szkolnej kraj. kwotę 30.000 mk. zaś w nrzyszłym 
roku szkolnym oddać rządowi na własność 
gm ich tei szkoły Drzy ul. Akademickiej.

Na tern zakończono posiedzenie jawne.

O s o b l i w a  h o c n L s y a  a r j p & t s ^ z a s f f n a . ,

rt długich boleściach została nareszcie utwo- Wobec tego kierownictwo naszej partyi oświad- 
ir a 'owa komisya anrowizacyjna w naszem mie- czyło prez, Neumanowi, że wycofuje ws^ys kich 
p"0, f komisyę tę tak długo preparowano w eks- Swoich zastępców z łona takiej kom'syi i delegaci 
ecrat że ^^wskiej min. aprow. i u pana gen. de- robotniKÓw na dzisiejszem posiedzeniu zupełnie się 
\t Ł‘ Gałeckiego, bo 7 reprezentantów robotniczych nie jawią. Ta próba lekceważenia reprezentacyi ro
ją ^Lomisyi, wydało się w tych urzędach zadużo botniczej musi się spotkać ż zasłużonym napietno-

Z za kulis handiowysfc trsnsaktiyi
W marcu b. r. górnicy w Wiehczce powzięli 

zamiar wymienić na Ukrainie większą ność so- 
li za zboże twarde w stosunku 1 kg. zboża za 
2 kg. sod. By to łatwiej uskutecznić, porożu rniefi 
się przez p. Wik P. ze Związkiem ekonomicznym1 
M. S. O. we Lwowie, który delegował do icaO 
swego pełnomocnika Wład. K. Ostatecznie A . 
S. O. złożyło 6O.U0U kor , zaś W. K.s 250.000 
kor. jako kaucyę na dotrzymanie umowy górn.- 
kom, która w zupełności kryła wartość soli.

Delegaci M. S. O., po wiciu zachodach wy
mieniali na Ukrainie sól tę w ilości 4 i pół 
wagonu 3 i pół wagonu jęczmieni^ i hreczki. 
Zboże to miało być pc opłaceniu kosztów, roz
dzielone w większej części górnikom w Wieliczce 
x w pewnej częsc' członkom M. S. O. we Lwo
wie.

W  czerwcu b. r. po przybyciu tego zboża 
dc Lwowa, sprzedano z mego dwa wagony Krę
cz k' pewnemu zrzeszeniu aprowizacyjnemu W 
mieście, po 14 mk. za 1 kg. hreczki, gdy tym
czasem kosztowała ona przy wymianie sou na 
Ukrainie około 7 mk. za 1 kg.; zaś jęczmień 
Wł, K. sprzedał prywatnemu handlarzowi za 
170.0GC mk. hurtownie.

By zaś członkowie M S. O. mieli jakąś ko
rzyść z tej transakcyi, handlarz ten dostarczył 
około 10.000 kg. pęcaku, który sprzedawano jak 
chodzą słuchy, po 40 mk. za 1 kg. członkom 
wspomnianego zrzeszenia. Górnicy natomiast, 
zmuszeni byli zadowolmć się k&ucw1, 300.000 
kor.

W transakcyi tej Związek ekonomiczny M. 
S. O. zaiobił na czy3to 50.000 mk., któie Wł. 
K. rzekomo wypłacił, bo całą tę sprzedaż 
hreczki i jęczmienna zlikwidował on dla sie* 
b&9ł i prawdopodobnie n? własne ryzykV/i zysk.

Związek ekonomiczny M. S. O , może jednak 
wyjaśni tę sprawę obszerniej, która wówczas 
w pełniejszem świetle się przedstawi. Wedle 
naszych informacji oszukano w ten sposób rząd, 
który n~ vrvwóz soli się zgodził, i członków 
M. S. 0., bo zboża im nie dostarczono, a za
robili paska rze. Oczekujemy od władz wyjaśnie
nia tej tajernrrczei operacyi.

TCumunifaty.

Glonków. wanicm.

Zniżka cen zagranlsn<
Geą ^ "w n o  donoszono o znacznym spadku 
jśdyyj*3 ,v Ameryce^ i we Francyi. N.e jest to 
«is y/J^tfekt, domknięty ruchem, rozpocząwszy 

P°nii, rozszerzył iię  szybko w Stanach 
Jfar, .^ Xonvch, a potem po kolei w An tfjA i we 
^dii Ldaje się, że tymi razem jesteśmy <świad-! 

hą Wnntj tak hałaśliwie zapowiadanej
jj, S|ŷ  r I 320 i o fctórej mówiono, że dotkne- 

0d tyiko produktów t. zw. „sezonowyen".
8ie weszły w (grę iczynniki, któryer uzia

a pewnych przynajmniej produktów 
■ była wojna. Do produkcji wróciły

h 1 rąk; koszta spadły; niektóre
^kań^kie znalazły pewną możność wy,- 

2° Prn i innemi wysukie ceny zachęca.y
u.Kcy i: konsumenci uciekli się do broni, 

en/1 a ‘ lecz ni e i sz ą jest przeciw droźyźnie:
się w potrzebach; w końcu o- 

11 ia kredytowe nie pozwalały na nieskoA- 
fów, Przechowywanie nagromadzonych towa-

* ośmm miesięcy spadek cen cało-

go szeregu tówarów dzięk; wymienionym przy
czynom bardzo jest znaczny. Notują je dzienniki 
francuskie, stwierdzając, że ceny te byłyby jesz
cze znacznie niższe, gdyby nie różnice waluto
we, bo towary o których mowa, pochoczą prze- 
wa nie z zagranicy. Nawiasem powiedziawszy, 
niektóre artykuły, jak mięso podniosły się w 
cenie, bo waiula licha nie pozwala ich sprowa
dzać z  zagranicy. Oto różnica cen towarów na
stępującymi między kwietniem r. 1920 a listo
padem 1120.

kwiecień lisionad 
Hawełau 884 255
W ełn a  1550 8 )0
jedwab 4 10 y20
tóm 2800 900
Jata 425 ( 213
Kauczuk 13-25 - 0-15
Miedi 702 £48
Cvna 2190 1462
P ię j ) i »  285 194 50
iLaaao 400 210

P o b ó r  c f i lc f  a& yęft
P. T. Mężowie zaufania zechcą oodjąć karty* 

chlebowe Nr. 5 do 8 w XVII 6. Depiriamencie 
Magistratu (ul. Piekarska 1. 11) w czwartek dmai 
16 ghidnia tó20 r. między godziną 4—7-mą popołu
dniu celem rozdania ich mieszkańcom za ściągnię
ciem 50 fenigów ża kartę.

Na odcinek chlebowo mączny opatrzony Nr. 8 
otrzymają mieszkańcy' cukier biały w racyi po 40 
dkg. n? osobę w cenie po 25 Marek bez opakowania. 
Koszta opakowania od jednej racyi nie mogą prze
kraczać 2. Marek — W sklepach zapasowych sprze
dawany będzie cukier żółty w tej samej racyi w ce
nie po 21. Marek (bez opakowania)

Magistrat Król. stół. m. Lwowa. 
w m am m saasaB B B m

Gno vadiś Polsko? broszura wydana nakła
dom naszego Tow. wydawniczego pióra Inż. L i
bańskiego jest do nabycia wszędzie. Autor w 
sposób popularny pizedslawta dzisiejszy stan e- 
konomiczny Pol-ki — na faKtach iluslmje „zło ‘‘ 
— podając środki zaradcze tak w dziedzinie rol
nej jak i przemysłowej. Wysiępuje przeciw cen
tralom u ! tóF-yeh organizaeya z nadmierną ilo
ścią urzędników ułatwia * łapownictwo) i paskar* 
stwo*1 w przemyśle i żąda najostrzejszych urzą
dzeń wobec pasożytnego pośrednictwa.

Klęska gospodarcza rnfest występuje w pia
sty czueir. oświetlenia.



J3ZIERNIK LUDOWT 11 fur. ÓL>
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K H L E H D i m Z  L U D O W Y  a a  r .  1921.
£ena 4o m L , —  oprawcy 45 mk. O  o nabycia wo wazy^tklch kaics^nrnlach 98

lądem Lud. Tow. Wydawnicze o, Lwów, Sykstusku 21.
■Lj^aatriŁfe s a m •OJ

( ' roces  fo. L o .t ; ęapzY lail.iw jcfe st Ł&a<
d a p e s z s E o .

(WBP.) Przed synem wyjątkowym w Buda- ludu padło ofiaią Przeciwnie, myśmy nie skrzy w-
pcszcie toczy się proces przeciw b. komisarzom 
ludowym, członkom b. węgierskiego rządu Bad. 
Jak można s.g zie-ztą było spodz ewać cały ów 
proces, klóry trwa już dłużej aniżeli cąła dyk
tatura proletaryatu na Węgrzech nosi jaskrawo 
charakter zemsiy klasowej gwałcąc na każdym 
kroku wszelkie pojęcia i zwyczaje prawne. Oska
rżonych pod koniec procesu pozbawiono nawet 
pu rwotnycn obrońców, zastępując icn przez adwo
katów miunowanych z urzędu.

Jednakże i z ■ unktu widzenia prawnego sam 
prz°i)ieg procesu jest niezmiernie charakterys y- 
czny. Akt oskarżenia zgodnie zresztą z opinią 
powszechną w kotach rządzącej kliki .chrzęści* 
Jan ko-deraokratycznej" traktnje Cały okres re- 
wclucyi proletariackiej na WęgrzecLjako jedną 
W ielką zbrodnię. Wszystkie tedy społeczne i po
lityczne zarządzenia Rady komisarzy ludowych 
pod norządko wije pod pojęcie rabunku, morder
stwa, gwałtu, pozbawienia wolności osobistej.

dzili nikogO. Członek ro iziny królewskiej, miast 
być zgilotynowany, internowany z stał wz -'spa- 
niałym pał cu dunajskim. Komunarazi złożyli 
broń po krwawycu walkach — u nas proleta- 
rvat dobrowolnie zrezygnował z władzy, utrzy
mywał porządek, próbo wał z taieść wyjście ztiu- 
dnej sytuacyi.

Mowa innego oskarżonego Piotra Agosfona, 
również komisarza ludowego rzuciła śsiat na 
roię ententy w reakcyjnym przewrocie buda
peszteńskim. Piotr Agoston, jeden z najbardziej 
umiarkowanych sdcyalistoW węgierskich, po wo
łany był bowiem przez misye ententy jako po
średnik między niemi i kontrrewolucyą węgie 
ską — z jednej strony, a żyw otami sj yafisty- 
cznemi z drugiej. Obiecano mu, ja*. rowi.ież j  go 
towarzyszem, całkowitą amrirstyę, a nawet gwa
ra ucyę i opiekę międzynarodową, Z gor czą te
dy stwierdził przed trybunałem, jak bardzo zo
stał wówczas okłamany. Cała rola ententy ogra-

Na tej swoistej interpretacyi prawnej rewolucji niezyła się do prywętnego listu ks. Bofgbese dr 
marcowej sę  opierając, trybunały węgierskie j prokuratora kujawskiego — listu w kfrrytn

ksiaźskazały m. n, na karę ciężkiego więzienia całe 
setki robotników i urzędników, klórzy brali u- j z Agosionem, mó„ł zauważyć, 
dziat w socyalizacyi lahryfc, socyaljzacya bawiem był nigdy ekstremistą.
Zgodnie

e stwierdza, że kilkakrotnie pertraktuąc
iż oskarżony me

z poglądem .prawników’  Hoithy'ego, 
uznana zostiła za.. k/adzież i rabunek.

Wobec wszakże otbizyiniego rozgłosu sprawy 
komisarzy ludowych zagrań.cą trybunał buda- 
pcsztcńsiił^me odważył się wziąć w rozprawach 
swych pod uwagę owrgo puktu widzenia jakkol- 
w.ek azeroao jest on omawiany, w sporządzo
nym przez prokuratora królewskiego, akcie oska
rżenia. Obalenie lego ustępu oskarżenia jest już 
łiino  przez się doniosłym tryumfem moralnym 
oskarżonych.

Mowy b. konrsarzy ludowych, którzy —  pa-

N  c dziwnego tedy, i i  proces komisarzy, a 
szczególni ] i ogioska o dziesięciu jakoby wy
danych wyruka-h śmierci, odbiła się : głośnem 
echem wśród demokra yi zachodnio-emouejsiyej 
Pod protestem prze i wito owym wyrokom wy
słanym do rządu węgierskiego i jego prezydeu 
ta przez francuską’ Ligę Praw Człowieka i do
magających s e ułaskawienia wszystkich pkaza* 
nyck znajdujemy nazwiska ludzi tworzących| 
prawdziwą elitę dachową Francyi współczesnej: 
profesorów Sorbony Aularda, Levy-Bruhia, Sei- 
gnobos’a, G. Seailiesa; znakomitych maiematy-

Bolszewioy szykuj 3 się do n a p a d ł
Z Rosyi nadchodzi wiadomaśc, że bcisze' J 

koncentru ą w Mińsku, Połocku i Newlu *'* 
grupy wojsk w celu napadu na1 Wilerszęzy ^  
i wypauia stamtąd gen. Żeligowskiego. 
szą bęuzio grupa Mińska, licząca 30 tys bŁo 
tow: Polocka i Newrlska grupy będą liczyI ^  
15 tys. żołnierza. Termin rozpoczęcia 
niewiadomy. Zaznaczyć jednak trzeba ze 
kie jlony noi-zewikó v zostały pcitrzyż0*® ^  
pro cktem państw ząrhodmch nad slau1̂  . 
Wilnu swoich oddziałów wojskowych. >C‘i- j  
wojowniczo usposobione wyższe ao\\odzt«c ®" ^
czerwonej twierdzi,' że żołnierze cudzozfen* j  
me umgą stać na prz szkodzie, jednakowoż* ** 
moskiewski powstrzymuje wykonanie P sjj 
ponieważ komisarz Czi zerin w y p o w i e d z i a ł  
stanowczo przeciwko jakimkolwiek konflil *? 

państwami Zachodniej Eaiopy. (Polpress)

Finlan^s, Estonia i Łotwa.
i  —

Kota polityczne rosyjskie w Warszawie ■ 
mały w tych dniach od swoich ajentów 
ł iwe sprawozdania o nastrojach panujący**1 
F.nlandyi, Estonii i .Łotwie w s osunku do b . 
s/.ewików Fmlar. .czycy me w,erząr w * ,  ; 
irwa.ly pokój z Rosyą .sowiecką i robią ,5V 
orzygotowania wojenne. R ’.ąd Fi.danaji E0J‘‘ . 
jest wejść w porozumienie z wszelką rojjJ* 
organ zacyą przeciwbolszewicką o ile oigan* 
cya ta będzie uznawała niepodległość FiuiaBu

J9

wlasem mówiąc — »ą wrzvscy socjalnymi de-jków E. Sorela, dyrektora Wyższej Szkoły Nor- 
mokralami, ponieważ komunistyczni członkowie j malnej i Pawła Paialrcu, profesora i b. prezy-
rządu z Belą Kuhncm na czele zuązyli zbiedz 
m  )iorę zagrań oę — były świetną repliką na 
iristerne o:łan ające brutalny gwałt s u d  elueir 
formułkami p.awnemi — oskarżenia prokura
tora.

denta nrnistró , posłow radykalnych i socya- 
listycznych E. Herriot’a, Brackea, M. Scmbai, 
P. Renandela, F’ . Buis.-.oa*a; gen. Sarraiłia, J. 
Duhamela i wielu innych.

Pog oska jednakże o wyrokach śmierci oka
W  swym .ostatnim słowie" b. komisarz lu-i żuła s ę iałszywa. Tak przynajmniej wyjuśjrionó

Rząd Estonii, jest niezmiernie za tinj'*0 
rząou moskiewskiego. 2al zaeść ta odczu» > 
w Estonii na każdym kroku. Od chwili, k|®' { 
u sleru państwowego stanęli t, zw. .trudowi* 
sytuacya rosyjskich emigrantów zbaczaie się P 
gorsz.łu w E.touii, ponieważ pod nacLkieb1 
Moskwy, rząd estoński zarządził przeciwko * 
syanom szereg represyi. Nie chcąc łamać 
wy pokojowej, jednakowoż dążąc do zagarnię^ 
Estonii, rząd moskiewski ob adza wszystkie I  ̂
sady na kclejach, w filiryka^n i w u n ^  ^  
w mi-jscou ościach graniczących zE  tonią, i,r/^  i 
komunisiów-eitonczyków,j| których nie bruk  ̂ f 
Moskwie i sto raiowo prze iosiają się do LstoP 
aby w odpowiedunj chwili o alić rząd ot) c. 
i ogłosić Estonię komuaLtyczną i lederacjj 
połączoną z Rosyą. „ g

Nastrój ludności łotewskiej jest stanoW*1 
antybolszewicki. Nienawiść do bolszewików 
tak. wielka, że naprzyklad młodzież łoto^®^, 
w R y iz t kilkakromie porozbijała szyby W P j, 
telu, w którym są rozlokowani członkowie 
szewickiej delegacyi poicojowej. (Po'press

dowy Deiyderyusz Bóltany przvDommałk iż w 
połowie inai\a 1919 r. rząd hr. Ku1 olyi’ego do
bro wolnie oddał w muzę socyal storn. S.wierózo- 
na i-rdy przez generalnego piokurrtora analogia 
z komuną paryską jest zgoła fałszywrą. Rewo
lucjoniści francuscy wznosili barykany, paiib 
muzea i gmachy publiczne, podczas gdy socya- 
1.styczny rząd węgierski objął władzę na zasa
dzie pokojowego ukiadu z poprzednim rz.jdtm 
burżuazyjujm był rządem najzupełniej legalnym. 
Węgierscy socyaliści nie wznosili barykad, nie 
nisz.cz* li inu/.eów przeciwnie budowali nowe mu 
zea i nowe biblioteki, w swych 600 dekretach 
stwierdzili dobrą volę  poważnej pracy.

Legalnego charakteru rządu Rad bronił rów- 
a  eż oskarżony Aleksander Szabadas:

.Gdy proR lamowa no dyktaturę proletaryatu 
ani ledeu człowiek, ani jedna inslytucya nie 
podniosła protestu. Nawet prokurator kró.ewski 
p. Abeles-Aczel wz.ął udział f  wyborach do 
sowietuw... Liczyliśmy na pouioc Rosyi. Okaza
ło się to marzeniem, a więc — jesleśmy winni. 
Społeczeństwo wybacza bowiem winnym, nie 
zna wszakże łaski dla marzycieli. Prokurator 
prze, rowadzał analogię między naszym nądern 
a Komuną. W  Paryżu, jednak Komuna obal ła 
oualila rząd legalny Miały miejsce walki, wielu

naszemu pizv acielowił pos. Pawłowi Boncour 
Który z ramienia posłów socyalistyczny.-h wI lz* 
bie francuskiej lut rweniował we francusKim

TROJPZYM IERZE P R A N C Y I. A N G D II 1 W  LC

HORSEA 16. grudnia (Pat.) Z Paryża
oeKOświadczono mu, szą, Rząd francuski posłanowił poczynić krok' 

ierci nie dojdzie. > utworzenia nowego irójprzymierca Anglii FfjTO.
prezydyum Rady Minislrów.
iż zapewne do wyroków śmierci nie dojdzie. ■ uiwuizcma uoweyu uujpfflfHiKiza /sugiu, **- ^
Jest to nicw'ąipliwie do zawuz ęczema energicz- j * Włoch Korespondent dziennika „ E v .  b t a . r ^
nej akcyi wszcętej przez zacliodnm europejską; dowiedział się, że rokowania w tej sprawie
demokracyę i onóz socyalśst'czny. i wiązano.

mwii w im im ip w i r r  ~rrn * cę;

Dsiegacya bolsz3vy jk ł  zwiaazi 
chozy jeńców.

W ARSZAWA (Pat.) W łych dniach przy
bywa umyślnie delogacyu bolszewicka dla zwie
dzenia otozu jeńców rosyjskich w Łukowic i 
Ostrowie ziemi łomżyńskiej i w Toruniu. 
Francuskie pomysły dia utrzymamy armii Wran 
gla. i

5

' PARYŻ, t. g~udnia (Polpress). kolnarach 
Izby Deputowanvch rozeszła się pogłoska, że 
podczas posiedzenia komisyi dla spraw zagra- 
nicznyc ALv dn 9-go, grudniu zaprojektowano 
utrzymanie armii gen. Wrangla aż do wiosny i 
w razie, gdyby rząd sowiecki rozpoczął akcyę 
zbrojną przeciwko Polsce, przerzucenie tej ar
mii do Polski.

Niepokój w R. manii. ^
Z  Dowodu Jioncentraryi bolszewickich ^ '" i *  

na grąm cy Besssrabii zumuńska ; piasa rL 
rzęła alartn, u irzedM jąc przeciwko Bn :et h :g 
creństwu czerwonem dr. Znaczny niepokój 1 * 
się zauważyć i w  społeczeństwie, Robi się P " j fi
puszczenia, że bolszewicki rząd, opierający
jedynie na bagnetach arin i. nie może egz ' ją
wać bez woiny. Mając zaś po podoisaniu p*1 ą
z Poiską rozwiązana ręce, Lenin i Trocki ‘ r
rzuć ć na Wiosnę ws/ystkie swoje dywizye P C 
ciwko ilumunii w celu jirzerwania się do * 
szewizowanych ostatecznie, jak .uważają fa* 
ni. Czech. W  zwią ku z tern wsiystkiem rutnt, 
ski sztab geuerąiłiy zirzadzit znaczne wzb 
nie oddzialcw wojskowych kwaterujących ’ 
b arab.i. (Polpress.) 
------------------------------------------------
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*17 j y  JPZTEN.TOC LUPOWY*

2 » g ą  s & ir y ę  a m e r y k a ń s k i e g o  f i l m u  ■

BANDYTKA z KGŚCELICY
.WALKA O TALIZMANUDnmat w 6 wielkich 

częściach pod tytułem: f  5
klnetesiry „M  a r V 8 ! E N K a «  I „ t i O P H R N I  K.“. 

w  Film  jts t własnością wypożyczalni JU l^Z E C la1 ulica 3-ro Maja 1. 11*

Z m is ra  egzam inu ^In jrza ła śd .
. ostatnich czasach odbywały sit; w War 

Syrie w Ministerstwie W. E. i 0. P. wslę-
* 6 narady nad dalszem ujednostajnieniem na 
j 2ego szkolnictwa średniego. Dotyczyły one tym 
•S**tn sprawy egzaminowania i klasy likowania, 
r*} pierwszy plan wysuwa się tu kwestya egza-

dojrzałości, które w każdej dziennicy od- 
jfen ją  się wedle innych norm. Obecnie ma na- 
^ '^ jed n o lito ś ć , przynajmniej w ogólnych za-

* •lak się dow: ad ujemy najważniejsze różni- 
jjjf W porozumieniu ze stanem dotychczasowym 
kj • następujące. Przedewszystkiem podno- 
a znaczenie egzaminu pisemnego, do którego 
płaszcza w Królestwie przywiązuje się nader

e]lr= wa(ię Obok zadania z  języka wykłaćo- 
. ’ którego zakres i charakter pozostaje ffite- 
U/^hiony wszyscy kandydaci mają napisać o- 
3 -danie w jednym z języków nowożytnych 

Zs.„resi> w:adomości zdobytych w szkole.
_ Ponadto kandydaci w gimnazyach klasy* 
s *tyeh (z łaciną, i greką) piszą 2 wypracowania 
w®10 tłumaczenia tekstu klasycznego na język 
.yktadow” , przyczem na zadania łacińskie w 
f^ iw c h  T-ypadkach może być dany stosowny 

•bat do wolnego opracowania w tym języku.
W typie matematyczno-przyrodniczym, nie- 

. kdrnanistycznyml i yr dzisiejszych, szkołach real- 
ftych obok dwu wymienionych zadań językO'

tuku. * f’ f
Egzamin ustny obejmuje w? wszystkich 

szkołach język ojczysty oraz historyę i geogra- 
iię Pdski, ponadto: w gimnazyach klasycznych 
obydwa języki klasyczne, historyę powszochą 
i fizykę lub matematykę zależni'1 od orzeczenia 
komisyi, w giinnazych matematyczno-przyrodni
czych i szkołach realnych matematykę, fizykę 
z chemią i nauki przyrodnicze, w gimnazyach 
realnych łacinę, matematykę, fizykę z chemią. 
W gimnazyach z niepolskim językiem wyKłado- 
wym wszystkich typów nadto język polski.

Z wszystkich tych przedmiotów mogą być 
uwolnieni ud egzaminu ustnego kandydaci^ któ
rzy w ciągu ostatnich trzech klas otrzymali prze
ciętną notę dobrą i wypracowanie zrobi-i do
brze Z języka nowożytnego natomiast egzami
nuje się tylko w razie niedostatecznego wyrPku 
egzaminu pisemnego,

Eksterniści z. ają egzamin dc jrzałości ze 
wszystkich przedmiotów.

Zakres wymagań rozciąga się na materyał 
naukowy 4— 8 przyczem główny nacisk kładzie 
się na ogólno ujęcie przedmiotu i wykształcenia^ 
jakolóf formalne przygotowanie do studyów 
wyższych w obranym kierunku bez lekceważenia 
jednak faktów i wiadomości zasadniczych. Wy' 
glad zewnętrzny świadectwa ma też ulec zmia 
nie, będzie mianowicie zawierał pprócz ogól

na obszar Polski. Centralna sortownia będzie 
rozdzie'afr cały materyał na soi tu w nu okręgo
we i będzie przesyłała codziennie wyrobiony 
roaterynl tym osTamim, które będą rozsyłał;, g© 
do przydzielonych sobie urzędów oddawczych.

!Co do uciążliwości z esobntem odbieraniem 
listów przez adresatów wyjaśnia się, że w- myśl 
obowiązujących przepisów, iisly mogą być wy
dawane także osoLom trzecim, upoważnionym 
należycie przez adresatów.

3  sali Ąoncertowef.
Trio: Seweryn Eisenberger, pianista? 

Fryderyk Rcisohhd, skrzypek; 
Antoni Wader. wiolonczelista.

hiii

*̂ Jch obowiązywać będzie zadanie matematy- nej oceny, także szczegółowe noty z pojedvn
. O  A  A  f j  I Z O  r t  d  v - .  ł  A  o .  ł  n  a I a   ̂ ,  4 - 1  r r . i  T r y \  a  a  w »  ,  a m  r v  a  T t .  A  • -  . i * .  » |  A  /- r  1 S -W A 1  , \ f  X  .  ń  ł . T .  . 1  .. A  t . . .  . .  B  —m ■* I—. A  d  ,  Ao 3 zagadnieniach' i  fizyko-chemiczne iub c/j rl.
■ 0 g-czne, które może być oparte na pracy w więcejWio 
Jeuh 
r' n> na

j._ ?ra" 'ryum. W dotychczasowych gimnazyach 
nych (2 {aci^ą bez greki) tłumaczenia z ła-

przedmiotów, świadectwo więc będzie 
i dokładniej, niż dotychczas, mówić o

•'zn ’  polskie, oraz wypracowanie matematy
cy 0 3 zagadnieniach, z których jedno ma 
2 E-2 zaKTes. fizyki Itfb chemii. W zakładach 
p ehóls!dm języaiem wykładowym nadto wy 

) ‘v'>nie z języka polskiego. W przeciwień- 
do dotychczasowych norm, wynik nie 

z połowy zadań wyklucza możność 
a^anii  ̂ '*■

Zdriąc sprawy z koncertu, nie )mogę pominą# 
borazo przykrej okoliczności, której przyczyną! 
byia —  jak zwykle — nasza spaźniajaca się 
publiczność.

Zdarzało się przed wojną niejednokrotnie, 
ż i  ktoś wskutek rozmaitych przeszkód spóź
nił się na koncert, były to jednak wypadki po
jedyncze i człowiek taki wchodził do sali Z 
pewnego rodzaju zażenowaniem.

Obecnie spóźniają się ludzie wprost maso
wo- i Wcale po nich nie widać, by choć troszkę* 
wstydzili nią swego nietaktu. Gdzie szukać na-, 
leży przyczyny tego objawu —  doprawdy n i« 
wifejii, że jednak jest io objaw bardzo niemiłyv 
i źle o publiczności świadczący —  to nie uleg3 
najmniejszej wątpliwości.

Tym razem zaczął się koncert z 10-cio mi-! 
nitowem opóźnieniom, a sale była zaledwie da' 
potowy ;ypełniono słuchaczami oomirno, iż wszy. 
stkie bileiy były już na kilka dni przed kon
cern m wysprzedane i żaden ścisk przy L.uia. 
rae mógł być przyczyną opóźnienia.

Po pierwszej części Trio Brahmsa runeł* 
publiczność do sali jak lawa, kłębiąc się wśród1' 
lirzeseł i w  przejściach, powodując przerwę w 
koncercie, zdenerwowanie wśród słucuaczyf i u- 
śmiech politowania u koncertantów. Skończyło 
się na tein ,żo artyści musieli zacząć koncert od 
początku, ulegając życzeniu jednego ze spóźnio
nych, wyrażonemu w formie „wiecowej". Oso-

kruch'dacie._ Prawdopodobnie tez dopuszczalne Ljsc: , nie ^  ^  nic przedwko p0wtórzPruu
będą egzamma poprawcze l  jednego przedmiotu, pianego Triu, adyż !  prawdziwą pojem nością

, w stadyum dyskusyi jest kwestya składu - , s)uóhałbym |o b.ika razy pod rząd, jednak
iromisvi egzaminacyjny«  w szkołach nr^wa- ____________ f J . ,komisyi egzaminacyjnych w szkołach prywa
tnych, do których na terytoryum Królestwa Mi
nisterstwo wyznacza często obcych egzamina
torów Ostateczne zasady będą w niedługim cza
sie ustalone na wśpólnem zebraniu przedsta
wicieli władz Bzkoinych wszystkich dzielnic.

L i s t y  a m e r y k i ^ s l r i  j .
tOinisterstw^ nocz’  i telegrafów komu Iwaniu z listami amervkańskiemi w urzędach

‘ oją
*f irawle Ilstó amerykańskich podnoszo-

kj f  * C2ęsto zażalenia przez poszczególne jeunost-
âiT '^ńl^-zneści, komitety gwłdowe: inslytucy^ 

Po« ,'Ve< w drodze interpelacyi sejmowych, za 
Zajg?"n*ctWfm dzienników itp. Powodem tycił 
jjpj en były początkowo przeważnie DŁdaźycia 
liś*2 ?§‘ ao-anie tych listów z zowartości oie- 
hty- !ej‘ ^  ostatnich czasacb stają się głośne 
dtij !wania na zwłoki w przesylmiui na utru- 
liSt' ^ a przy doręczaniu względnie wydawanH* 

^  adresatom w urzędach pocztowycl’
-'Di - wie ograbiania listów wykazały lic*- 

c*., 'lodzen ia  administracyjne, że obok nieli- 
hh,. wy laaRów naoużrć nrzez funkeyon*,-

tie

'adków nadużyć przez 
&<i, P 'zh.wych w kraju, listy amer/kiń- 
Juj nadc bodziły nieraz z zagranicy do kolski 

°grabb ne, oraz że nadużyć tych dopusz-
listyc‘ «łv « -

^  Ł i ę często osoby trzecie odbierające
Me, ,̂st°doszow  lnb z urzędów pocztowych W za-

p ^»e ad-e a ow.
z 80 zuP°bieżenia tym nadużyciom wyda- 

^ ^ o ia ły  w Łwłetn.u br. przepisy o postepo-

poczt iwvch, uwzględniające postępowanie po 
cząw*zy od wejściowego Urzędu pocztowego w 
Krakowie na aworcu kolejowym az do Urzędu 
miejsca przeinaczenia W  myśl łych przepisów, 
wszystkie urzędy pocztowe wchodzące w stycz
ność z listami amerykańskimi obowiązane są 
badać jak najdokładniej zewnętrzny stan kopert 
listy wytcazujące ślady naruszejm zaopatrywać 
odpowiedmemi urzędowemi l uwagam’ i podpi- 
kumi urzędników pocztowych a wreszcie prowa
dzić dokładne rejestr* na Wszystkie listy podej
rzane o naruszenie.

Prsepisy te ck zały się w zastosowaniu bar
dzo kórz1 stne, gdyz przv wzmagającej się stale 
ilości ł ch listów dochodzącej miesięcznie do 
kilku milionów, wypadki nadużyć z pojedynczy
mi listami ustały prawie zupełni?.

Celem przvspierzenia to czynności w wyra
bianiu i przesyłaniu tyeh listów, zostało . już 
wydane nowe- zarządzenie, które wejdzie w ży- 
cieojŁ dniem 1 styczn.a 1921 r. Utworzy się mia
nowicie centralna sortownia listów amerykań
skich w Krakowie i cztery sortownie okręgowe

smutne jest położenie artystów, którzy zmuszeni 
są tolerować tego rodzaju historyę, a. nawet u-: 
legać nietaktownym grymasom publiczności.

. th.y nareszcie, wyplenić, chreniczne jpaźnia- 
nie się zwracam się do Szan. Agencyi koncer
towe; z  apelem, by rozpoczynała koncert^ p.m- 
ktualn’0 z uderzeniom oznaczonej' na afiszach! 
godziny i po rozpoczęciu konoeitu bezwaran- 
»owc nio wpuszczała do sali nikogo, dopiei-o 
w czasie pauzy oznaczonej również na afiszach. 
Tylko tym . sposobem wykształcimy karneść 
wśród publiczności, która przy dotychczasowej 
pobłażliwości jest w stanie spóźnić się nawet; 
wówczas, gdyby koncert zaczynał się o godz, 
10-ej lub 12-ej w  nocy

Przechodząc z kolei do omówienia samej 
produkcyi zaznaczam szczerze, że słuchałem jej 
z prawdziwą satysfakcyą, i jedynie żałować na
leży, że tak mało mamy sposobności słyszenia 
muzyki w tym rodzaj". Duszą całego zespołu 
był F.isenbergei, pianista pierwszorzędny, mu
zyk doskonały. Dwaj jego parjnerzy wprawdzie 
tylko dostrajali się do niego, ale dostrajali się 
doskonale. Całość koncertu obejmująca prześli
czne peiły muzyki kameralnej (Trio Branmsa 
If-dur, Bethovcna D-dur i Czajkowskiego A-moll 
Wypadła znakomicie i tylko wyrazić należy ży
czenie, by artyści zechcieli częściej nas odwie
dzać. W. G.

!KI WYJEtAMBASADO!? KOWALSKI WYJEtDZA 2 RZY
MU.

RZYM 16. grudnia (Pat.) Polski minister peł
nomocny przy Watykanie wyjeżdża do Warszawy.

K a w i a r n i a  S a n s - S o u c i

Od ló-go  g r a d n f a  H e itc e r io w sć  b e d j i s  
w ie l a a  o rK śe s tre  ru.una „F O B T S J A TA “  
zć s Atoim bogatysu  r e p e n a a r e n . .  
P o c x s t2 * Z 1 3 i-  C o^ ier^ isa  c ie lc a  k ad b o ia .
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W l  O O L O S Z E g a i ^

U* sprzedaj I Cięto pcfflcśel!
retiność składająca się r 
kamienicy p rzydanej na ho- 
«}|, res ąuratyą i fabryką 
wraz z j morgowym ugrs> 
dem w Kołomyi naprzeciw 
kolejowego dworca. Bliższa 
W«v JodioSć u A. Zapatyło 
w blobódce leśnej o. p. Kor- 
tiÓM 1671 —

wy puzy c za  Czyt e l ni a  
„V . T AJ 

Pasał Hausmanna 3, 1. p.
Kupujemy książki 

rekci beletrystycznej lub 
nuukowóT puieJynczn oraz 
cale ksiągozuiory 37—12

B iarl-iU  uszek były
l jU  J prywatny nau

czyciel, obecn.e chory na 
rogi, znajduje sią w wielkim 
ri- iostatr d graniczą:ym ze 
skrajną nędzą prosi o łaska
wą pomoc. Łaskawe da ki
Rwyjmuje Adiainistraeya dia 

. K.

Sprzsdzm g?ŝ (bljj
z ą  o.uden- 

Cką, de tą bluzą damską 
jedvrab',ą jasną, w>delce 
noże, ul. Listopada 5, drzwi 8

S a r z a i a j ę  po nader 
umiarko

wanej cenie ina erye na 
tbrania, kestyumy, płaszcze 
płótna, h.tty szwajcarskie
edwaune, Łiońuana _0

37—1

R e a t a e M ^ t e Ś
zaraz do sprz dama. — W a- 
Jomość: Jr. rie.inelin ul.
Kraszewskiego L 5 (.pupo!, 
od 4-6 ). 35-1

K u p u j ę  i
L o i a s  p a s z k i

(z m a rg a ry n y  m le k a  k o n - 
d e n s o w a n e g c  sm a lcu  i  >n 
n ych  k o n s e rw ) — p ła c ą  

n a jw y ż s z e  ceny 8.1-6

I V .  A U G
alacharz, el. łientsttlna i, II. p.

Paita męskie
mało używane okazyjnie 
suizeda Sklep komisowy ul.
Sobieskiego 15. 98—

weneryczna, skórne, zastarzałe — 
łi i i  iŁ»i 13 leczy n p c a y m i u t a .  * t r .  

T e n i s a , ł * x ,  • v  a z o w a .  Z. l i -
Wstrzykiwanie preparatu Neo halynrsanu tylko przed- 
poiuai iein. 872—20

B y lv  e lew  k lin ik i włedeńakłrt|
L>r. \ 1 1 C H A L  S A L P B T B R

ordynuje w chorobach skórnych i wenerycznych 
crd. od 8-9  i od 12—6 Lwów, Sykatuska 11.

Tutki i bibułki cygśrutowe 
aajprzedriiejsłbj przad- 

wojennej Jakości w 
rulonach lub pu

dełkach.

©

1

1

FABRYKA

Lwów, Sakramenfek 16. M

i tm w  — ^

]  Z d o ln y c h  a k w i z y t o r ó w
poszukuje v

M i i i i a  J i i a  I i i E i 8“ !

FIRMA SPEDYCYJNA I CŁOWA ^“ “  ”  |  U  FIRMA SPEDYCYJNA I CŁOWA

P i r a r h l Y  ■ 1  s e t o  s t a u b  i  l a u f |
i 1 . jl! ^  . I H M  H  ^  i  jj -LWÓW, UL JAO ELLOŃSKA L. 15.

 < «J «> «  I------------- i  u n n n i m  1 U WIEDEŃ, Schottenring 30. g

I

do aabyc’a
W  D R U K A R K I

r e s . .  J K E S Ł R H
w e  L w o w ie , p i  S Y * 5 T i I S K ł ł  3 3 .

i
1
i *1Ia

KRAKÓW, Starowiślna 
ŁÓDŹ, Zachodnia 53

50. |
i

Tylku Hfma PJ&GlfiŁS
G H Ó D & O B L ^  N r .  X, ‘ 

aprzocla je hurtow n ie i detaJUcznTa

^pin erze gumswe pończoch., Skar
petki, rękawiczki neskie, damskie i dzeciive, po 

cenach konkurencyjnvcn. 1691—15

V  I KI r \  I n  V  “ Pasaż Mtkolascha. r y m u  L(JA zmiana programu dwa razy
* w tygod. we wtorki p.ątki

Od dziś i to dnie następne. 

Senzacyjny wioski dramat w 5 aktach j . t |

P O L I P

w tjtównej roli FraiJicłsh* B e r fn f .  ‘

SPECYALNOŚĆ FIRMY: Regularne wozy zbo
rowe z Wiednia i Ł«di:i 2 razy w  ty.odm1 
z  Krakowa codziennie z wyjąt iem n e 
s świąt. — Za iczkowanie towaróy we V. iedniu, 
KraKowie i Łodzi. ’ !35b—l0

Władne  m a g *.zv ny  — rvchła  o d praw a
CELNA -  WŁASNE WOZY JViEE>L̂ WE —
ZAŁATWIA RYCLŁO i OZWCLENIA PRZY

WOZU I WY .\ OZU.

| Zlecenia dane we Lwowie wykonuje | 
^  przez własne oddziały.

SLj -.o  o i » o r . o i t y

Skład sulma i ttfwsrów h ła w a t n y :* 1
l ig  Ł M IL  s t r o h  Kaźmierzów ska 3, (| f 
poleca towary tek kraj we Jas zagraniczna *'f 

wielkim wyborze po cenach konkurency.nyc i- 
h u r t t m i i i i  i  t l e i a i i i c z 14

m ' Y t O a  u j m u d s y

R A M  T

9f

Ponadto wesoła k o o ć y a .

J a g * e 8 3 o ń s k a  . 5

Na Gwiazd ę O f l f d  W I E
męrkłB damskie dziecinną krajowe 
i zakraniozne pafeesjo RatJi bgfrjywatffiii

t a  L ilP B
J n e i  i o ń  s I l o . 13.

TU T1U  I  € i 'G A i(Ł 1 0 W £
o.j'erszei jakości 60 nabycia w iabryce:
$ :  i  J .  F E  i i  L M  Li T T E I l  U  W

Lwó% ul. Tkacka I. 4.

j r i  1 S dywany, chodniki, firanki, kri?’
l V U l t 1  * 3  ? koh-y. m tei.ee p >ieca ^

K .  f e l r i M ń s M  L i t w .  Kopernika -■
/ 1645-2?

woaaaiaaaaaist • Ą

* \
i

1

s
, Wykouuje 

na j t ani e j  
- Lopracownia 

pa I. piątrze.

KY1OWNIK

D. m
L.WOW 

Sykstuska. 
13,

Zamówieitlft zrrovlncyi usi atfcznla o.'urotnle

I IV!^dlć lc a [e to w e  i perfurrteryę \
' poleca najtaniej 167;—6 £

S l  f H S Z O  *i* S t l l  U6bt. iłkalcmicka 3 . S

^i^NajpięKnejszych kciend
i w i ‘:do śpiewu z gitarą lub na 

w  skrzynco (Mattduiinęj z takstam 
Cena Mfc. 15 — z przestłką Mk. 2C—
Do nabycia we wszystkich składach nut,

°tvSSie G SfltHU mzgnyn i t  n  Lwwii
liu -l u l .  A .u .A c io m io b .a  O.

lk
Uprasza $1? ozan. Wydawnictwa 
PuEkits o nadsyłania uc kilka 
egremplŁrzy wa«iych pism, do sprze
dały w Antiryc# po otrzymaniu 
tacowych, natychmiast wyszlamy 
Zjmovtkn.a wraz z należności?

t lW ;*7 P  Biuro ?lm fLl&kisSi calsp świata
■ w r i - i i  1420—26

F I  « i  l  R  f f  L <ł P ib \ .  C u  n rp a n y
144S W. Diy.aio . St. Chicago 111. U. S. A.

■waa<*aa«wataikaaaiish*AiaanSitiiiii«dia

Za& ład  d en ty .ty c 2 L o -tecL a ic i.u r
w * ' l

Z y g m u n t a  P e k e łm a i in a  \
wyaonuje wszelkie roboty weaioh 

nttjnJY,.zych systetaów
■ L w ó w , K a z ic . ie r 2 0 w s łia  17, p a s sL  J
V r s s i s « » « * ł * s » f s e s t f M » « * s s

»*

W

® * r w ^ 8 z e l k t e g o r j a t i « n k P  i ft*1 _ 
^ S ić :^ 6 Ł tŁ l  mitu, fa. by i inna pr 11’
bory drukarskie, w3zeikie przybr^y piśmienn0 
polees „GRAFIKA1' Lwów ul. Kołłąt:na 

21 cenie z prowipcyt tylko osoMżcieiU

Z «ti. cmk.il sicnŁ l nddUtt cayowtotuiehi#- SŁCZYUSaŁ DaiiL—«  A. iśu4 iM ta  wa Lkbwu, S/Miuó*


